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REWIZJONISTYCZNE 
WYSTĄPIENIE WEKNERA 

• BONN 
Wiceprzewodniczący zachod-

nioniemieckiej Partii Socjal­
demokratycznej Herbert Weh-
ner w wywiadzie dla rad a 
Bremy powtórzył raz jeszcze 
znane stanów. sko Eonn, po­
pierane również przez SPD 
w sprawie niemieckich gran c 
wschodn ch. Zapytany przez 
przedstawiciela radia Bremy, 
czy sądzi, iż możliwe jest, aby 
rząd NRF jeszcze przed zjed­
noczeniem i utworzeniem o-
gólnoniemieckiego rządu zają! 
stanowisko w sprawie granic 
wschodnich i wziął udział w 
dyskusji na tem?t granic — 
Wehner wypowiedział się sta­
nowczo przeciwko temu. 

KONCEI* P. BRYTYJ­
SKICH SIŁ ZBROJNYCH 

• LONDYN 
W Malajzji trwa nieprzerwa­

nie koncentracja brytyjskich 
sił zbrojnych — donosi z Sin­
gapuru korespondent londyń­
skiej gazety ,,Observer". W 
szczególności do północnego 
Borneo skierowana została 
trzecia brygada spadochrono­
wa. „Observer" pcdaje, że 
Anglia skoncentrowała już 50 
tysięcy żołnierzy i cficerów 
w Azji południowo-wschodniej. 
Pismo podkreśla, że w wypad­
ku wybuchu wojny Anglia 
nigdy nie mogłaby jej wygrać 
ł opowiada się na rzecz przy­
stąpienia do rokowań. 

OŚWIADCZENIE RZĄDU 
KRLD 

• PHENIAN 
W oświadczeniu, ogłoszonym 

w Phenia-nie, rząd KRLD pię­
tnuje prowokacyjną decyzję 
rządu południowo koreański ego 
skierowania 2 tys. żołnierzy 
do Wietnamu Południowego. 
Akt ten dowodzi, że imperia­
liści amerykańscy wstąpili na 
droTe rozszerzania agresywnej 
wojny w Wietnamie Południo­
wym. Kolejna wysypka żołnie­
rzy południowokoreańskich do 
Wietnamu Południowego jest 
prowokacją, zagrażającą poko­
jowi i bezpieczeństwu Azji. 

INT»ONEZVJSKA RAKIETA 
BADAWCZA 

•' T ONDVN 
Jak podaje z Djakarty a-

gencja Reutera, ogłoszono tam, 
że z bazy wojskowej w za­
chodniej części Jawy wystrze­
lono dwustopniową rakietę 
badawczą. Próba wypadła po­
myślnie. 

proletariusze wszystkich krajów łaczcte S7W 

ena 50 gr 

ORGAN KW PZPR W KOSZALINIE 

Bok XIII Poniedziałek, 11 stycznia 1965 r. Nr 9 (3835) 

Obradowały konferencje 
spramzifawcio-wyliorcze PZPR 

w Bydgoszczy, Olsztynie 
i Warszawskim Okręgu Wojskowym 
BYDGOSZCZ (PAP) stniczyli: sekretarz KC PZPR 

Józef Tejchma i członek KC, 
Wojewódzka Konferencja prezes NIK, Konstanty Dą-

PZPR w Bydgoszczy zakończy browski. 
ła 9 bm. obrady. W konferen- Konferencja dokonała oceny 
cji uczestniczyli: członek Biu- działalności PZPR na Warmii 
ra Politycznego KC PZPR 
Eugeniusz Szyr oraz członko­
wie KC Józef Niedźwiecki i 
Marian Rybicki. 

Za stołem prezydialnym, honorowi goście TV Wojewódzkiego Zjazdu Delegatów 
Stronnictwa Demokratycznego w Koszalinie. Fot. J. Piątkowski 

IV Wojetródzki Zjazd Delegatom SD 

Rola Stronnictwa Demokratycznego 
w rozwoju województwa 

(Dokończenie na str. 2) 

p; (Inf. wł.) 

175 osób zgromadził IV 
Zjazd Delegatów Stronnic­
twa Demokratycznego połą­
czony z konferencją wybor- OTWARCIA ZJAZDU Referat sprawozdawczo-orga-

dokonał przewodniczący nizaeyjny sekretarza WK SD 
.... . WK SD A. Czarnecki, Adama Matwijowskiego trak 

c?ą vm k W na ^'zający który powitał też gości: wi- tował o rozwoju organizacyj-
S!5 rf. *\ong["es stronni- ceprzew0{jni<;ząceg0 CK SD, nym Stronnictwa w wojewódz 
ctwa. Zjazd obradował w przew0cjniCząCeg0 Komitetu twie w ostatnich trzech la-
ivoszalinie w ubiegłą sooo- j3r0^nej Wytwórczości, mini- tach, zawierał analizę najważ 

1 mcazieię. otra WłrwlTiminrKn. f n!pk7vrh nrnhlpmńw 7 Tafcrfi 
Na pierwszym plenarnym 

posiedzeniu nowego WK SD 
przewodniczącym WK wy-
brano Alojzego Czarneckie-
go, wiceprzewodniczącymi: 
Jana Pohorskiego i Antonie­
go Hryniewicza a sekreta­
rzem — Adama Matwijo­
wskiego. 

Na zakończenie dyskusji za­
brał głos Eugeniusz Szyr. 

Konferencja dokonała wybo 
ru nowych władz. I sekreta­
rzem KW został ponownie Ma 
rian Miśkiewicz, sekretarzami 
— Franciszek Fedorowicz, Ta­
deusz Ludwikowski, Józef Maj 
chrzak i Wincenty Zdziarski. 

W sobotę również zakończy­
ła dwudniowe obrady Woje­
wódzka Konferencja Sprawo-
zdawczo-Wyborcza PZPR w 
Olsztynie. W obradach ucze-

SIEDEMN A STA W WOJEWÓDZTWIE, PIERWSZA W 
POWIECIE 

Otwarcie 
SZKOŁY TYSIĄCLECIA 

w MIASTKU 
Inf. wł. 

Uroczysty dzfeń przeży­
wali wczoraj mksskańcy 
Miastka. Oddano tu do użyt 

Na zdjęciu „xy-
Biąclatka" w Mia­
stku na chwilę 
przed uroczy­
stym otwarciem. 

Fot.: 
J. Piątkowski 

Radzieckie próby 
z nowymi rodzajami rakiet 

Agencja TASS podaje, że w czeństwa rząd ZSRR prosi 
celu dalszego opanowania rządy innych krajów korzysta 
przestrzeni kosmicznej oraz jących z dróg morskich i po­
debrania nowych danych do- wietrznych na Ocean :e Spo-
świadczalnych — w okresie kojnym o wydan :e odpowied 
od 11 stycznia do 1 marca nich dyrektyw, aby statki i 
1965 r. przeprowadzone zosta samoloty n :e zawijały do te-
ną w Związku Radzieckim go rejonu codziennie w go-
próby z nowymi rodzajami dżinach od 12 do 24 czasu 
rakiet nośnych do obiektów miejscowego 
kosmicznych. Rakety te bę-" 
dą wystrzeliwane w rejon O-
ceanu Spokojnego o średnicy 
65 mil morskich ze środkiem 
określonym następującymi 
współrzędnymi: 1 stop :eń 35 
minut szerokości geograficz­
nej północnej i 164 stopnie 
0.1 minuty długości geogra­
ficznej zachodniej. 

Agencja TASS została upo 
waznona do oświadczani, że 
w celu zapewn;enia bezpie-

1 — 3  —  1 2  
1 3  —  1 5  —  2 5  

dodatkowy 10 

Wzrost zainteresowania 
„Głosem 
Słupskim" 

Pojawienie się w kioskach 
pierwszych wydań „Głosu 
Słupskiego" (ważniejsze publi 
kacje z miasta i powiatu za­
mieszczamy na pierwszej i we 
wnętrznych stronach) wpłynę­
ło na wzrost zainteresowania 
pismem. Szczególnie zaznaczy­
ło się to w mieście. W osta­
tnich dniach słupski Oddział 
„Ruchu" wystąpił do jednostki 
zwierzchniej w Koszalinie z 
wnioskiem o zwiększenie na­
kładu „Głosu Słupskiego" o ty 
siąc egzemplarzy. Obecnie śre­
dnio dziennie sprzedaje się w 
kioskach miasta prawie 9 tys. 
egzemplarzy „Głosu". Nato­
miast nakład sobotnio-niedziel 
nego wydania „Głosu Tygo­
dnia" wynosi ponad 11 tys. 
egzemplarzy. 

Powstanie film 
o Kołobrzegu 

Jak wynika z rozmowy, prze­
prowadzonej przez przedstawiciela 
tygodnika „Film" z dyrektorem 
Zespołu Programu i Rozpowszech­
niania Filmów Naczelnego Zarzą­
du Kinematografii Janem Z. Pa­
stuszko, w planach produkcyjnych 
naszych filmowców znaleźć s:ę 
ma także pozycja na temat walk 
o wyzwolenie Kołobrzegu. 

Scenariusz pod nazwą roboczą 
„Kołobrzeg", napisany przez zna­
nego dramaturga Zdzis'awa Sko­
wrońskiego. skierowano już do 
komisji programowej. 

ku p'erwszą w pow5ec"e. 
siedemnastą w wojewódz­
twie Szkołę Pomnik Tysiąc­
lecia. Dzieci i nauczyc'ele 
Szkoły Pocstawowoj nr 2, 
z ciasnego budynku zajmo 
wanego wspó!n?e z trzema 
innymi szkołami przenieśli 
się do pięknego gmachu. 

Wykonawcą budynku jest Przed­
siębiorstwo Budowlane „Pojezie­
rze". W szkole mieści się 15 izb 
lekcyjnych, dwa gabinety przed­
miotowe. sala gimnastyczna, świe­
tlica, jadalnia i biblioteka. W 18 
oddz alach uczyć się tu będzie 
na dwie zmiany 605 uczniów. Za­
kładem opiekuńczym Szkoły Pod­
stawowej nr 2 im. Boles'awa Chro 
brego jest Kopalnia Węela Bru­
natnego w Koninie. Latem w bu­
dynku szkolnym spędzać b"dą 
wakacje dzieci pracowników ko­
palni. 

PRZY DŻWTF,KACH cr-
k;estrv górniczej gro-
madz :li się przed no­

wym budynk'em mieszkańcy 
miasta. O godzin:e 10 nowitnł 
przybyłych gości przewodni­
czący Prez. PRN w Miastku 
— Stanisław Stanisz. Na uro­
czystość otwarcia szkoły przy 
byli: sekretarz KW PZPR 
— tow. Zdzisław Kanarek, 
zastępca przewodniczącego 
Prez. WRN — mgr Klemens 
Ccślsk, sekretarz WK FJN 
— tcw. Zenon Smiechowsk', 
wiceprezes wK ZSL — inż. 
Stanisł?w Włodarczyk, poseł 
Z'emi Koszalińskiej — Bro­
nisław Juzków, kurator Okrę 
gu Szkolnego — tow. Alfons 
Prondziński. 

(Dokończenie na str. 2.) 

Na peryferiach Słupska powstaje nowy duży zakład produk­
cyjny: Komunalne Zakłady Naprawy Autobusów, Jego budowę 
rozpoczęto w ubiegłym roku. Obecnie wznes-zone są konstrukcje 
hali montażowej, buduje się kotł-ownię oraz inne zabudowania. 
Zakłady będą wykonywały w przyszłości remonty taboru au­
tobusowego dla wojewód-zitw północnych i zachodnich. Podobny 
zakład powstaje w Radomiu. lFot> Andrzej Korwin) 

stra Włodzimierza Lechowi- niejszych problemów z zakre 
cza, I sekretarza KW PZPR su oświaty, kultury, służby 
posła Antoniego Kuligowskie zdrowia i drobnej wytwórczo 

WK ZSL posła ści, którymi zajmowała się 
Zbigniewa Strzemleckiego, głównie wojewódzka organiza 
przewodniczącego Prez. WRN cja SD. Referat analizował też 
posła Zdzisława Tomala, człon współpracę międzypartyjną i 
ka CK SD posła Michała Gren pracę członków SD w radach 
dysa i innych narodowych (330 osób) i orga 

Po załatwieniu spraw pro- nizacjach społecznych oraz me 
ceduralnych Zjazd przystąpił tody i styl pracy instancji i 
do debaty. Wygłoszono dwa kół SD w województwie, 
referaty. Referat polityczny Te dwa referaty byłv pod-
przewodniczącego WK SD A. rtpwa dyskusji na Zjeździe, w 
Czarneckiego mówił o przemia której głos zabrało kilkudzie-
nach ustrojowych w Polsce Lu siociu mówców. Stosunkowo 
dowej i na tym tle o rozwoju najwięcej miejsca zajęły w tej 
myśli politycznej Stronnic- dyskusji sprawy drobnej wy-
twa, jego oddziaływaniu na 
miejskie warstwy pośrednie. (Dokończenie na str. 2) 

Obrady w pier­
wszym dniu pro. 
wadził Stams-tąw 
Wysocki, Obok 
po lewej: prze­
wodniczący WK 
SD w Koszalinie 
A. Czarnecki, po 
prawej — wi­
ceprzewodniczący 
CK SD. przewod­
niczący Komite­
tu Drobnej Wy­
twórczości mini­
ster Włodzimierz 
Lechowicz. 

Fot.: 
J. Piątkowski 

Polska ratyfikowała 
poprawki do Kariy NZ 

NOWY JORK (PAP) 
Stały przedstawiciel PRL 

przy ONZ, amb. Bohdan Le­
wandowski złożył w siedzibie 
Organizacji Narodów Zjedno­
czonych deklaracje stwierdza 
jące, że Rada Państwa PRL 
ratyfikowała rezolucję XVIII 
Sesji Zgromadzenia Ogólnego 
NZ z 17 grudnia 1963 r. w 
sprawie właściwego przedsta 
wicielstwa w Radzie Bezpie­
czeństwa oraz w Radzie Go-
spodarczo-Społecznej, jak rów 
nież konwencję otwartą do 
podpisu 10 grudnia 1962 r. w 
Nowym Jorku w sprawie zgo 
ćy na zawieranie małżeństwa, 
najniższego Wieku małżeń­
skiego i rejestracji mał­
żeństw. 

Polska była 48. z kolei kra­
jem, który dokonał ratyfika­
cji poprawek do Karty NZ. 
Przewidują cne — j?k wiado 
mo — rozszerzenie składu 
Rady Bezpieczeństwa i Rady 
Gospodarczo-Społecznej ONZ 
w kierunku zwiększenia licz­
by członków obu rad, aby 
umożliwić bardziej sprawie­
dliwą reprezentację wszyst-
k'ch rejonów geograficznych 
w tych organach ONZ. 

Szczególne znaczenie dla dal 

szych prac ONZ będzie mia­
ło rozszerzeni składu Rady 
Bezpieczeństwa do 15 człon­
ków. Obecnie rada liczy 6 
członków niestałych, wybiera 
nych na okres dwuletni oraz 
5 wielkich mocarstw, z tym, 
że miejsce Chin zajmuje bez 
prawnie czangkaiszekowiec. 

Łączymy się 
z Koszalinem... 

® (Inf. wł.) 

W ubiegłą sobotę o godzi­
nie 8 spiker warszawskiego 
radia podał zapowiedź kolej­
nej audycji: „A teraz łączy­
my się z Rozgłośnią Polskie­
go Radia w Koszalinie . . 

jj Historyczny moment. Dotych­
czas wielokrotnie sygnał ko­
szalińskiej Rozgłośni PR roz­
legał się w obydwu progra­
mach ogólnopolskich. Audy­
cje nie były jednak nadawane 
bezpośrednio z Koszalina, lecz 

| odtwarzane z taśm magneto­
fonowych w rozgłośni central­
nej. Obecnie Koszalin uzyskał 
radiołącze, pozwalające mu na­
dawać program bezpośrednio. 
I odtąd w soboty słuchacze 
radiowi w całej Polsce słu­
chać będą muzyki rozrywko­
wej z Koszalina. (fck) 



Doskonały start załogi Huty im. Lenina 

3200 ton stali, 1000 ton blach 
ponad p!an dekady 

KRAKÓW (PAP) zultat osiągnięty przez załogę 
tego podstawowego wydziału 

Bilans pierwszej dekady sty kombinatu w blisko 11-letniej 
cznia br. w Hucie im. Lenina już historii jego istnienia. O-
wypadł niezwykle pomyślnie, siągnięcie to jest wynikiem 
i rym wiodą nadal stalownicy, dobrego przygotowania się za-
którzy w ciągu 10 dni stycznia łogi stalowni do realizacji te-
br. wyprodukowali ok. 3.200 gorocznych zadań. 
ton stali. Jest to najlepszy re Nie gorzej wystartowali wal 

cownicy. Załoga walcowni go-

Sympozjum 
poświęcone 
ofensywie 

zimowej 1945 r. 
WARSZAWA (PAP) 

l W Wojskowym Instytucie 
l Historycznym w Warszawie 
f odbyło się sympozjum po-
f święcone ofensywie zimo-
| wej Armii Radzieckiej i Lu 
p dowegro Wojska Polskiego 
| w 1945 r. 

jj W czasie obrad wygłos zo 
g no referaty i komunikaty o 

mawiające wkład bojowy 
regularnych jednostek Woj 
ska Polskiego i oddziałów 
partyzanckich, jak również 
udział społeczeństwa pol­
skiego w ofensywie zimo­
wej. Dyskusja, w której wy 

1 stąpiło 27 mówców, wnio­
sła nowe elementy do oma-

Iwianej problematyki. 

W obradach poza history 

I kami wojskowymi uczestni 
czyli także przedstawiciele 
Zakładu Historii Partii 

( przy KC PZPR, PAN, uni-
| wersytetów z Warszawy, 
!j Krakowa, Torunia, Pozna-
ji nia, Łodzi, Lublina orajz 
I weterani walk. 
\ 

rącej do 10 stycznia br. wypro 
dukowała ponad plan ok. 1000 
ton blach. Sukces jest tym 
większy, że bieżący plan mie­
sięczny jest najwyższy ze 
wszystkich dotychczasowych 
realizowanych przez załogę te­
go wydziału. Przewyższa on 
o ok. 10 tys. ton blach najlep­
sze rezultaty miesięczne uzy­
skane przez walcownię go­
rącą. 

Bardzo dobre wyniki zano­
towała też załoga walcowni pro 
fili drobnych i drutu, wykonu 
jąc zadania za I dekadę stycz­
nia br. w blisko 105 proc. 

IV Wojeiródzki Zjazd SD 

Rola Stronnictwa Demokratycznego 
(Dokończenie ze str. 1) do prowadzonej w łonie Stron 

nictwa dyskusji przedkongre-
twórczości, koszalińskiego rze sowej, w trakcie której po-
miosła. Mówiono więc o osiąg wszechnie akceptowano za-
nięciach i brakach rzemiosła, sady ideowe partii demokra­
to ostatnie np. nie w pełni tycznej nowego typu. 
wykorzystuje możliwości pro- W dyskusji zabrał głos I se 
dukcji na eksport), o jego trud kretarz KW PZPR, poseł tow. 
nościach (zaopatrzenie, lokale, Antoni Kuligowski. Stwier-

1.143 łys. fon 

nawozow " 
pod nowe zbiory 

pracy (między innymi omówił 
projekt ubezpieczeń społecznych 
dla rzemiosła, rozwój spółdziel­
czości zaopatrzenia i zbytu, któ­
ra winna stać się łącznik.em — 
regulatorem między planową go­
spodarką i rzemieślnikiem). Mi­
nister ustosunkował się do wie­
lu postulatów, zgłoszonych w 
dyskusji. Wysoko oceniając pra­
cę i rozwój koszalińskiej orga­
nizacji SD, życzył jej dalszej 

kształcenie uczniów itd.). Wie dził on iż w naszym woie- pomyślnej pracy. 
le uwagi poświęcono również wództwie zwłaszcza w ostat- W drugim dniu serdecznie 
zadaniom służby zdrowia (sto nich latach, obserwuje s;ę zostało też _ przyjęte krat le 
sunkowo dobrze rozwinięte wzrost sił polityczmo-społecz przemówienie gościa jaz> 
lecznictwo otwarte, brak bazy, nych, których celem jest bu- — posła Andrzeja Benesza, 
niektórych specjalistycznych dowa ustroju socjalistyczne- Na zakonczeme obraa Zjaz 
placówek służby zdrowia, pro go, wszechstronny rozwój go powziął uchwałę i dokonał wy 
blem higieny szkolnej staży- spod ar czy, społeczny i kultu- boru władz: 35-osobowy WK 
stów służby medycznej itd.). ralny. Niemała w tym też za SD, 9-osobową Woj. Komisję 
Znalazły też w dyskusji odbi- sługa sojuszniczego i współpra Rewizyjną, ^ 7-osobowy 
cie nurtujące nauczycieli — cującego ściśle w wojewódz- Sąd Partyjny i 23-osobową 
członków Stronnictwa próbie twie koszalińskim z PZPR i koszalińska delegację na V II 
my związane z reformą szkol ZSL — Stronnictwa Demokra Kongres SD. T. K. 
nictwa. Wypowiedzi mówców tycznego. Te procesy są szcze —— — 
dyskutujących o problemach gólnie cenne w Koszalińskiem 
wewnętrznych cechowała tro- — województwie na dorobku. 
ska o zwiększenie oddziaływa Są cennym prognostykiem — 
nia na warstwy bedace terę- bo czeka nas wspólna, olbrzy 
nem politycznej działalności mia praca. Tow. Kuligowski 
Stronnictwa. Tu nawiązywano skoncentrował się zwłaszcza 

na problemach nowej pięcio­
latki. kon :eczności zatrudnie­
nia 52 tysięcy młodych ludzi. 
Poważną rolę w rozwiązywa­
niu tych piroblemdw powinna 
odegrać drobna wytwórczość. 
Na zakończenie swego wystą 
pienia tow. Kuligowski stwier 
dzil, że Stronnictwo Demo-

Depesza 
z Polski 

do przywódców 
ChRL 

WARSZAWA (PAP) 
Przewodniczący Rady 

Państwa Edward Ochab wy 
stosował do przewodniczą­
cego Chińskiej Republiki 
Ludowej Liu Szao-tsi i prze 
wodniczącego Stałego Ko­
mitetu Ogólnochińskiego 
Zgromadzenia Przedstawi­
cieli Ludowych Czu Teha 
depesze gratulacyjne z o-
kazji ich ponownego wybo-
ru. . . . , 

Prezes Rady Ministrów 
Józef Cyrankiewicz przesłał 
• ^.tulacje premierowi Ra­
dy Państwowej ChRL Czou 
En-lajowi, w związku z po 
nownym objęciem przez 
niego tego stanowiska. 

Jak zwykle po nowym roku Ogółem pod tegoroczne zbio 
rolnicy zaczynają kupować na ry rolnictwo ma otrzymać 
wozy sztuczne, środki ochrony 1.143 tys. ton nawozów sztu-
roślin, narzędzia i maszyny po cznych w czystym składniku, 
trzebne do wiosennych prac w a więc o ponad 16 proc. więcej 
polu. Szczególnie ożywiły się niż w roku gospodarczym 
już zakupy nawozów. 

Siedemnasta 
w województwie 

(Dokończenie ze str. l) 

Konferencje 
w B/dgoszczy, 
O.sztynie i W0W 

(Dokończenie ze str. l) 

i Mazurach w ostatnich latach 
oraz dokonała wyboru nowych 
władz wojewódzkiej organiza­
cji PZPR. I sekretarzem KW 
wybrany został ponownie Sta­
nisław Tomaszewski, sekreta­
rzami KW: Michał Atłas, An­
drzej Fornal, Roman Miłosław 
ski i Kazimierz Waszczuk. Oprócz delegacji kopalni z 

Konina obecni byli przedsta­
wiciele Oficerskiej Szkoły w Warszawie obradowała 
Wojsk Obrony Przeciwlotni- partyjna Konferencja Sprawo 
czej z Koszalina oraz cel ega i zdawczo-Wyborcza Warsza-
cja Uniwersytetu im. A. Mic- wskieg0 okręgu Wojskowego, 
kiewicza w Poznaniu z prorejNa obrady przybył zastęPca 

członka Biura Politycznego, kterem prof. dr Jainem Wojt­
czakiem. Uniwersytet objął 
patronat naukowy nad szko-
łą. 

Sekretarz KW PZPR — 
tow. Zdzisław Kanarek doko­
nał przecięcia wstęgi. I sekre 
tarz KP PZPR w Miastku — 
tow. Tadeusz Lipiński omó­
wił historię rozwoju szkolnie 
twa miasteckiego. Podkreślił | g0 wow. 
on ofiarny udział społeczeń- t 
stwa powiatu Miastko w zbiór' 
ce na SFBS. Tow. Kanarek 
stwierdził w swoim wystąpię 
niu, że otwarcie szkoły zbie­
ga się z dwudziestoleciem po 
wrotu Ziem Zachodnich do 
Macierzy. Nowy budynek 
szkolny, wybudowany ze 
składek społeczeństwa jest 
symbolem zwycięstwa linii 
politycznej partii i obozu de 
mok racji polskiej w ciągu 
minionych lat dwudziestu. 
Tow. Kanarek przekazał w 
imieniu władz partyjnych i 
państwowych województwa 
oraz WK FJN podziękowanie 
dla nauczycieli miasteckich 
wyróżniających się w prowa­
dzeniu zbiórki na SFBS oraz 

sekretarz KC PZPR — Bole­
sław Jaszczuk. W konferencji 
udział wzięli: I sekretarz 
WKW PZPR — Marian Ja­
worski. dowódca WOW — gen. 
dyw. Czesław Waryszak, za­
stępca szefa GZP WP — gen. 
bryg. Władysław Polański. 

Konferencja dokonała wybo 
ru nowego komitetu partyjne-

19G3/84 oraz ok. 1.400 tys. ton 
wapna nawozowego, czyli o 
ok. 30 proc. więcej. Warto przy 
pomnieć, że pod zbiory 1961 r., 
a więc pierwszego roku bieżą­
cego planu 5-letniego, dostar­
czono rolnictwu ok. 795 tys. 
ton nawozów i ponad 460 tys. 
ton wapna nawozowego. 

Jakkolwiek poprawa zaopa­
trzenia w nawozy będzie w 
tym roku dość znaczna, to je­
dnak w dalszym ciągu nie po­
kryje się w pełni zapotrzebo­
wania, zwłaszcza na azotowe 
i potasowe. W związku z tym, 
szczególnego znaczenia nabie­
ra racjonalne nawożenie, aby 
w konkretnych warunkach 
przyniosło ono jak największą 
zwyżkę plonów. 

A. Peyreffitte 
u A. Kosygina 
® MOSKWA (PAP) 

Przewodniczący Rady Mini 
strów ZSRR, A. Kosygin, przy 
iął francuskiego ministra in­
formacji A. Peyreffitte'a. 

W toku przyjaznej rozmowy 
poruszone zostały niektóre za 
gadnienia, dotyczące stosun­
ków radziecko-francuskich. W 
rozmowie wziął również u-
dział ambasador Republiki 
Francuskiej w ZSRR, P. Beau 
det. 

kratyczne może liczyć w swo 
jej pracy na dobra atmosferę, 
życzliwość i współpracę ze 
strony instancji powiatowych 
PZPR i organizacji partyj­
nych. 

Przemówienie oowitalne wy 
głosił też do zebranych w :ce-
pTeres WK ZSL St. Włodar­
czyk. 

Pod konie* dyskusji w drugim 
dniu obrad zabrał głos minister 
WŁODZIMIERZ LECHOWICZ. — 
Scharakteryzował on przemiany 
9P o;« ex no-gospodarcze w PRL w 
ciąsu 23-lecia, zwrócił uwagę na 
najlstotnieij.sze cechy naszej sy­
tuacji społeczno-gospodarczej na 
przełomie dwóch pięcioletnich 
planów gospodarczych. W związ­
ku « wejściem w życie 1,5 min 
młodych ludzi „wyżu demogra­
ficznego" wzrastają zadania 
drobnej wytwórczości i Stronnic 
twa. które wiinro zwiększać od­
działywanie na młodzież z inte­
resujących je warstw społecz­
nych. m!odz'eż, wychowaną już 
w nowych warunkach społecz­
nych. Im bardzej "rozwijamy 
przemysł, tym bardziej wzrastać 
będcie rola usług — stwierdzi 
min. Lechowicz. Mówił o posu­
nięciach partii i rządu, znrerza-
jącvch do stworzenia rzemiosłu 
i uisługom lerisrego klimatu spo­
łecznego i lepszych warunków 

OPLOT PREMIERA JAPONII 
DO USA 

• TOKIO 
Premier Japonii Eisaku Sato 

odleciał w niedzielę rano z 
Tokio do Waszyngtonu, gdzie 
przeorowadzi rozmowy z pre­
zydentem Stanów Zjednoczo­
nych Johnsonem. Premierowi 
Sato towarzyszą w podróży: 
m :n ;si;er spraw zagranicznych 
Sziina i sekretarz generalny 
rządzącej partM liberplno-de-
mok.ratycznej Takeo Miki. — 
Rozmowy waszyngtońskie w 
n'erwBzvm rzedz !e dotyczyć 
będą oolityki wobec Chin Lu­
dowych. 

.11 „szczyt 
Armia palestyńska i zmiana biegu 
wód Jordanu - na porządku obrad 
^ KAIR (PAP) była się we wrześniu 1964 r-

W sobotę rozpoczęła się w w Aleksandrii. 
Kairze konferencja szefów Z kolei głos zabrał wicepre 
rządów lub ich zastępców 13 mier Syrii, El Atasi. Całe je 
krajów arabskich. Sudan, I- go przemówienie poświęcone 
rak, Maroko, Kuwejt, Liban było problemowi Palestyny, 
i Jordania są reprezentowa- Oświadczył on, że Syria „wszy* 
ne przez premierów. Pozo- stkie środki, iakie posiada, od 
stałe kraje wysłały wicepre- daje do dyspozycji świata a-
mierów bądź ministrów. rabskiego dla obrony sprawy 

Sekretarz generalny Ligi A- Palestyny". 
rabskiej Hasuna wygłosił prze Atasi wyraził nadzieję, że 
mówienie, w którym oświad w roku bieżącym dojdzie do 
czył, że obecne trzydniowe powstania armii palestyń-
obrady będą poświęcone za- skiej, która „powinna stać się 
gadnieniu zbadania realizacji awangardą narodu palestyń-
różnych decyzji podjętych skiego, cieszącą się poparciem 
przez konferencję na szczycie i pomocą wszystkich krajów 
krajów arabskich, która od- arabskich". 

Premier Sudanu Al Chali-1 

fa przypomniał, że rząd jego 
natychmiast po rewolucji 21 
października ub. r. opowie­
dział się po stronie krajów 
arabskich prowadzących ak­
tywną politykę antyimperiali 
styczną. 

Po zakończeniu posiedze­
nia generalny sekretarz Ligi 
Arabskiej Hasuna powiedział 
dziennikarzom, że jego u czesi 
nicy przedyskutowali sprawę 
armii palestyńskiej i pewne 
techniczne problemy związa­
ne ze zmianą biegu wód Jor­
danu i jego dopływów oraz 
projekt umowy o współpracy 
krajów arabskich w dziedzi­
nie pokojowego wykorzysta­
nia energii atomowej. 

Polilyka i nauka 
Artykuł ,,Praindy" 

zyczema owocnej pracy w no 
wei szkole. 

Pracownicy zakładu opie­
kuńczego ufundowali dla szko 
"y upominek — telewizor. 
U AM zapoczątkował swój pa 
tronat przekazaniem trzyto-
mowej kroniki Uniwersytetu. 

Na zakończenie delegacja 
dzieci wręczyła gościom 
kwiaty, potem występowały 
zespoły artystyczne miejsco­
wych szkół. Goście i miesz­
kańcy Miastka zwiedzili bu­
dynek. 

fbeś) 

MOSKWA (PAP) 
Temat ten omawia ekono 

mista Fiodor Burłacki na 
łamach niedzielnej „Praw 
dy". 

PRZEPROWADZONE 

w ostatnich latach 
reorganizacje — pi 

sze autor — stanowią lek­
cję, ukazującą, jak ważną 
sprawą jest rzeczywiście 
naukowe ujmowanie spraw 
zarządzania. Liczne reorga 
nizacje tego rodzaju nosiły 
charakter odgórny — kon­
tynuuje autor. ,,W różny 
sposób można budować apa 
rat zarządzający na szczeb 
lu kierowniczym — pisze 
Burlacki — jeśli jednak og 
niwo dołowe, gdzie wytwa 
rżane są dobra materia]ne 
nie jest ustawione w ta­
kich warunkach, kiedy w 
interesie całego jego kolek 
tywi* leży zwiększanie pro 
dukcji, ulepszanie jakości 
produkcji, podnoszenie wy­
dajności pracy, rentowności 
i dochodowości przedsiębior 
stwa, to wszelka reorgani­
zacja zarządzania przynie­
sie niewiele korzyści". 

Burłacki stwierdza, ie 

niedostateczna była współ­
praca między kadrami pra­
cującymi w dziedzinie nauk 
społecznych, a produkcją. 
Upowszechniło się niestety 
zjawisko, przed którym 
przestrzegał jeszcze Lenin, 
a mianowicie „upojenie ko 
menderowaniem", niechęć 
do „liczenia się z tym co na 
uka już opracowała". Jed­
nakże nie sposób także nego 
wać faktu, że kadry zatrud 
nione w pracy produkcyj­
nej bynajmniej nie zawsze 
mogły znaleźć w pracach 
naukowców — ekonomi­
stów, filozofów, prawników 
— konkretne odpowiedzi na 
pytania, stawiane przez ży 
cie. 

Autor przypomma, że w 
ciągu ostatnich dwóch lat 
na łamach prasy radziec­
kiej toczy się ożywiona dy­
skusja na tematy ekonomi­
czne. „Główny kierunek po 
dejmowanych zmian zbież­
ny jest z propozycjami, wy 
suwanymi przez licznych u 
czestników naszej ekonomi­
cznej dyskusji, a więc two­
rzenia trustów i firm roz> 
szerzenia uprawnień przed­

siębiorstw, uwzględniania 
zysku jako doniosłego czyn 
nika w ocenie działalności 
przedsiębiorstwa, zmiany 
praktyki planowania, stwo 
rżenia bardziej elastyczne­
go systemu kształtowania 
cen". 

Autor wskazuje w dal­
szym ciągu na rolę, jaką 
powinny spełnić nauki po­
lityczne w udzieleniu odpo 
wiedzi na kluczowe pyta­
nia, zw;ązane z doskonale­
niem form i metod kierowa 
nia społeczeństwem, ze ścis 
łym rozgraniczeniem funk-
cii, praw i obowiązków mię 
dzy wszystk!mi ogniwami 
aparatu zarządzania, z prob 
lemem wysuwania i szkole­
nia kadr. 

Nauka ta powstaje na sty 
ku kilku nauk a mianowi­
cie: naukowego komunizmu 
teorii państwa i prawa, so­
cjologii, a także ekonomii. 

„Proces dalszego zróżnico 
wania marksistowsko-leni­
nowskiej nauki społecznej, 
to zjawisko zupełnie natu­
ralne i wytłumaczalne — 
pisze Burłacki. 

W zakończeniu autor pre 
cyzuje zadania jakie powin 
ny być przedmiotem badań 
nauk politycznych i stwier 
dza, że liczne problemy do 
tej pory wypadały z pola 
widzenie naukowców. (t) 

370 tysięcy 
nowych izb 

Brak jeszcze dokładnych da 
nych o liczbie izb przekaza­
nych do użytku w 1964 r. 
Z szacunkowych obliczeń wy­
nika jednak, że był to dla bu 
dowriietwa mieszkaniowego 
rok szczególnie pomyślny. 
Przedsiębiorstwa wykonawcze 
wybudowały w ub. r. dla rad 
narodowych 144.750 izb (czyli 
o 200 izb więcej niż planowa­
no), zaś dla spółdzielczości bli 
sko 78,7 tys. izb, a więc ok. 
1.3 tys. izb ponad plan. W 
pełni został zrealizowany plan 
budownictwa zakładowego 
(wynoszący ok. 92 tys. izb) o-
raz indywidualnego — kredy­
towanego (20,4 tys. izb). Za­
kładając — na podstawie wy 
ników z ubiegłych lat — że 
ludność wybudowała ponadto 
(bez kredytów państwowych) 
ok. 35 tys. izb — łącznie przy 
było w 1964 r. na terenie 
miast i os;edli ponad 370 tys. 
nowych izb mieszkalnych. 

Elizabeth Taylor 
zrzeka się 
obywatelstwa 
amerykańskiego 
•' NOWY JORK (PAP) 

Adwokat znanej gwiazdy filmo­
wej Elizabeth Taylor oświadczył, 
iż zdecydowała się ona ostatecz­
nie na wybranie obywatelstwa 
brytyjskiego. Oświadczenie, opu­
blikowane w jej imieniu w Lon­
dynie, podkreśla, iż urodziła się 
ona w tym mieście i zawsze była 
obywatelką brytyjską. Po wyjściu 
w ub. roku za mąż za brytyjskie­
go aktora Richarda Burtońa do­
szła do przekonania, że powinna 
z powrotem oficjalnie przyjąć o-
bywatelstwo W. Brytanii i podró­
żować z paszDortem tego ikraju. 
Elizabeth Taylor miała dotych­
czas obywatelstwo amerykańskie. 
27 października zwróciła się ona 
do ambasady USA w Paryżu w 
sprawie formalnego zrzeczenia się 
tego obywatelstwa. 

HURAGAN 
w Japonii 

•' TOKIO (PAP) 
Nad wyspą Hokkaido i środko­

wą częścią wyspy Honsiu prze­
szedł huragan. Jego gwałtowność 
szczególnie zaznaczyła się w oko­
licach Tohoku na Honsiu i na 
wschodnim wybrzeżu Hokkaido, 
gdzie szybkość wiatru dochodziła 
do 50 m na sek. 

Wzburzone fale zatopiły na wy­
brzeżu Hokkaido około 200 do­
mów. Huragan wywrócił bądź po­
niósł tia ocean okoio 50 statków 
rybackich. Wiele i\jdai zaginęło 
D&z wieści. 

Parlamentarzyści 
Finlandii 
w Zakopanem 

Przebywający w Polsce par 
lamentarzyści fińscy spędzili 
niedzielę 10 stycznia w Zako 
panem. Część delegacji z prze 
wodniczącym parlamentu Fin 
landii Kauno Kleemola w to 
warzystwie marszałka Sejmu 
Czesława Wycecha udała się 
na wycieczkę do Morskiego 
Oka, pozostali goście pojecha 
li na narty w okolice Cyryli. 

W godzinach popołudnio­
wych goście zwiedzali ośrodek 
sportowy, wpisali się do pa­
miątkowej księgi miejscowego 
klubu olimpijczyka oraz odby 
li kulig sankami w okolice 
Zakopanego. 

Zwyżka cen ziota 
na giełdzie paryskiej 
yr PARYŻ (PAP) 

Zapowiedź, a następnie de 
cyzja wymiany 150 min do 
larów znajdujących się w po 
siadaniu skarbu francuskiego 
na złoto oraz pogłoski na te­
mat ewentualności rewalory­
zacji cen złota, spowodowały 
gwałtowny boom tego kruszcu 
na giełdzie paryskiej. Cena ki 
logramowych sztabek ziota 
podskoczyła w ciągu jednego 
dnia o 6 tys. franków. Wy­
mieniono ogółem 3 tony zło­
ta w sztabkach jednokilogra-
mowych wobec dwóch ton w 
ub. czwartek. Wzrosło też 
gwałtownie zapotrzebowanie 
na złote „napoleony", których 
cena wykazała analogiczne 
tendencje zwyżkowe. Przed­
miotem transakcji było 75 tys. 
tych monet wobec 40 tys. o 
dzień wcześniej 
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Kiedy w dniu 1 grudnia ub. 
r. Inspektorat ̂  Oświaty w By 
towie zebrały wypełnione 
przez- kierowiników szkół 
podstawowych1! ankiety do­
tyczące akcji „,szklanka go 
rącego mleka"' kierowni­
czka szkoły Niepoglę-
dziu pisała: „lvczba ucz­
niów z pegeerów. 52; w tym 
dochodzących zei szkół nie­
pełnych — 17. *Czy kiero­
wnictwo szkoły \ zorganizu­
je dożywianie dz ieci, czy 
ma na to warunki i czy 
rozmawiano w teyi sprawie 
z dyrekcjami pegeerów? — 
„warunki na dażywianie 
dzieci są, z dyrektorami pe 
geerów rozmawiano, nie 
wiadomo, czy się zorganizu 
je, gdyż jeszcze nie-, poczy­
niono starań o uzyskanie 
pomieszczenia pokoionijne-
go, w którym akcję -można 
by prowadzić". 

Zadzwoniliśmy do 'Szkoły 
w początkach stycznia;. Kie 
rowniczki nie zastaliśmy, 
lecz jedna z nauczycielek 
poinformowała nas, że ^po­
mieszczenia dotychczas \nie 
„wydeptano". 

*- Pospieszne połączenie kolejowe z Poznaniem 
* Dzienny pociąg osobowy do Warszawy 
-k Połczyn bliżej" morza 

Od października ub. roku 
trwa w Lublinie doroczna kon 
feręncja kolejarzy, poświęco­
na «opraco,waniu nowego roz­
kładał ja-zdy. Jest ona podzie­
lona > na/kilka zasadniczych e-
tapćsw^ W pierwszym z nich 
przy ; udziale władz resortu, 
decyduje się o najważniej­
szych elementach rozkładu 
jazdy/. Potem sztab specjali­
stów ' ze wszystkich dyrekcji 

O nowościach przyszłego 
rozkładu jandy „Głos" roz­
mawia z kierownikiem dzia 
lu rozkładów jazdy DOKP 
Szczecin, tow. Tadeuszem 
Fincenbergerem. 

al postulaty województwa 
koszalińskiego» 

. — Sądzę, że najciekawszą 
wprowadza pociągi uzupełnia pozycją nowego rozkładu jaz 
jące. opracowuje minutowy dy, dla mieszkańców woje-
rozkłfed jazidy. wództwa koszalińskiego, jest 

W "końcu grudnia ub. roiku nowy pociąg pośpieszny mię-
w TKomitecie Wojewódzkim dzy Koszalinem i Poznaniem. 
PZPSR złożyli wizytę przedsta Z postulatem wprowadzenia 
wiciele DOKP Szczecin, któ- takiego pociągu spotykaliśmy 
rzy poinformowali władze par sif- od dłuższego czasu. Po-
tyjrie naszego województwa o parcie postulatu przez sekre 
wynikach pierwszego etapu tarza KW — tow. Stefana 
prac nad ustaleniem rozkładu Krzak lewi cza sprawiło, że 
ja?idy. Korzystając z tej okazji władze resortu wyraziły zgo 
pcprosiliśmy tow. Tadeusza dę na wstawienie tego pocią 
Fi ncenbergera o poinformowa gu do rozkładu. 
ni o naszych Czytelników o no 
w osaiach przyszłego rozkładu 
jarzdy. 

Interesują nas nowe po 
j łączenia kolejowe z loiększy 

t 'tni ośrodkami miejskimi. Je 
^. steśmy ciekauH w jakim stop 
% niu konferencja uwzględni« 

DLA dzieci chyba nig~\ /nadal występują „trudności 
dy wakacje nfc> są za ™ 
długie. I jeżeli:-w trak 

cie roku szkolnego zdarza 
się n;eprzewidziana przer­
wa w nauce, witają ją na 
ogół radośnie. Należy przy­
puszczać, że i dzieci z Łę­
towa w powiecie sławień-
skim na wiadomość, że ich 

^kadrowe". Załóżmy, że nie 
-można było również przy-
W.jąć propozycji przewodni-
! czącego GRN w Żukowie — 
| z zawodu nauczyciela, któ 
i ;ry chciał po godzinach swe 
| go urzędowania prowadzić 

»' lekcje w Łętowie. Możliwe, 
p że nie chciano angażować 

pani odchodzi na urlop i za $5? nauczyciela, który ostatnio 
num nie przyjedzie do wsi no 

Te ferie 
wy nauczyciel, lekcje nie bę 
dą się odbywać, bardzo się 
ucieszyły. Ale na szczęście 
dzieci mają rodziców, któ f 

jfe nie pracował w tym zawo-
j dzie. Można się zgodzić, że 

£ jedynym wyjściem było 
fg skierowanie dzieci na nau-
|l kę do szkoły zbiorczej w 
4 Zukowie. Wprawdzie prze-
Jf bywanie zimą 2-kilometro-
f| wej drogi przez dzieci kil-

rym takie nadprogramowe fj! mo, ale... 
ferie zupełnie nie przypadły * Należy sądzić, że nie nad 
do gustu. ,:J szedłby do redakcji list z 

W 4-klasowej Szkole PodŁętowa, gdyby decyzja In-
stawowej w Łętowie w ;£= spektoratu Oświaty w Sła-
dniu 1 grudnia 1964 roku !ff wnie znana była mieszkań 
Przestały odbywać się lek- com wsi jeszcze przed pier 
cje, ponieważ nauczycielka p wszym grudnia, gdyby wy 
odeszła na urlop maeierzyń M jaśniono rodzicom koniecz 
ski. Rodzice czekali cierpli 0 ność podjęcia takiej decyzji, 
Wie na rrzysłanie obiecane V 
go przez Inspektorat Oświa 
ty w Sławnie zastępcy. Cze 
kali długo i na próżno. Na 
szym zdaniem bardzo dłu-
8° i bardzo cierpliwie. 
Czwartego stycznia zdecy- f' 
dowali się, po interwen­
cjach w Inspektoracie, napi 
sać list do redakcji. 

Jaik świat światem, a ra­
czej odkąd uczą w szkołach 
nauczycielki, wiadomo że 
korzystają one czasem z 
Urlopu macierzyńskiego. Na 
Ogół wszystkim wiadomo, 
zę uczniowie tych nauczy­
cielek to nie papierki, któ 
rych załatwienie można od 
łożyć do czasu zakończenia 
urlopu. Jeśli nauczyciel cho 
ruje dłuższy czas, zawsze 
wyznacza się jego zastępcę, 
w większych szkołach łą­
czy się klasy, nigdy jedftak 
choroba nauczyciela nie mo 
ze być precedensem do wa 
kacji w trakcie roku szkol­
nego. Wiemy, że dla władz 
oświatowych, kierowników 
1 dyrektorów szkół problem 
zastępstw nie stanowi u-
Przyjemnienia pracy, ale z 
tym dawno już się pogodzo 

n'°; Ktos musi pracować nad 
mierną liczbę g'odzin ktoś 
musi dojeżdżać z odległej 
miejscowości, ale jakieś 
Wyjście z trudnej sytuacji, 
Przy dobrej woli, zawsze 
się znajduje. 

W Łętowie odejścia na­
uczycielki nie spowodowało 
Przecież nagłe zapalenie wy 
rostka robaczkowego, lecz 
urlop macierzyński, o któ­
rym zawczasu zawiadomiła 
władze oświatowe. Toteż 
tłumaczenie pani podin­
spektor ze Sławna, że prze 
rwa v/ pracy nauczycielki 
była niespodziewana, brzmi 
doprawdy mało przekonują 
co. Załóżmy jednak, że na 
prawdę nie można było ni­
kogo oddelegować na za­
stępstwo. Wiadomo, że w 
niektórych miejscowościach 

kunastoletnie i pierwsza­
ków to niezupełnie to sa-

trwają 
za długo 
gdyby zatroszczono się o 
zorganizowanie dowożenia 
dzieci do Żukowa. Ale o 
tym w Sławnie nikt nie po 
myślał. Naukę dzieci z Łę 
towa po prostu zlekceważo 
no. O decyzji Inspektoratu 
zawiadomiono nauczycielkę 
z Łętowa i kierownictwo 
szkoły w Zukowie telefo­
nicznie. Kiedy? Przed sa­
mymi świętami. Uznano 
przy tym, że na okres 
przedświąteczny zmiany 
wprowadzać „nie warto". 
Potem były ferie. Ferie się 
skończyły. Dzieci nie uczą 
się nadal. I trudno dziwić 
się rodzicom, którzy teraz 
niełatwo zdecydują się wy 
syłać swe dtzieei do Żukowa. 
Inspektorat ma już czyste 
sumienie. Odbyły się prze­
cież rozmowy telefoniczne 
i „polecono1', aby dzieci do 
wozić do szkoły. Sprawa za 
łatwiona ! I na co oburzają 
się ci rodzice? Na lekcewa­
żenie, proszę Inspektoratu. 
Na niedopilnowanie spra­
wy. Na zwodzenie obietni­
cami o przyjeździe nauczy­
ciela — zastępcy. 

Co będzie dalej? Inspek 
torat 7 stycznia informuje, 
że chce się zainteresować, 
czy można dzieci dowozić(!) 
Może to jeszcze za wcześ­
nie? 

I pomyśleć, że dziecko za 
opuszczony dzień lekcyjny 
musi przynieść podpisane 
przez rodziców usprawiedli 
wienie. A te przydługie i 
mające jeszcze perspekty­
wę trwania ferie „darowa­
ne" przez Inspektorat Oś­
wiaty w Sławnie kto uspra 
wiedliwi? (beś) 

— Jaki to będzie pociąg? 
— Kosza! i nianie domagali 

się połączenia ekspresowego 
z Poznaniem. Z różnych przy­
czyn zdecydowaliśmy się wpro 
wadzić na razie pociąg po­
śpieszny. Będzie to szybki po 
ciąg składający się z wagonu 
motorowego i 3 wagonów do-
czepnych. W razie potrzeby 
będzie można dołączyć jeszcze 
jeden wagon motorowy i do 

dłużony do Kołobrzegu, skąd 
będzie odchodził o godz. 4.40. 

— Czy to już wszystko? 
— Z połączeń dalekobież­

nych, niestety, tak. Żądano, 
aby pociągi sezonowe kurso­
wały przez cały sezon. Doty­
czyło to głównie połączenia z 
Łodzią i Dolnym oraz Gór­
nym Śląskiem. Niestety, rów­
nież ten nowy pociąg warszaw 
ski będzie kursował tylko w 
określone dni podczas zmiany 
turnusów wczasowych. Kolej 
nie ma dostatecznej liczby wa 
gonów i nie może wprowadzić 
do rozkładu więcej pociągów. 
Tymi samymi wagonami mu­
simy przecież przewieźć na 
kolonie i obozy kilkaset tysię 
cy młodzieży. 

— Czy icobec tego może­
my spodzieioać się zmian 

na liniach lokalnych? 
— Uważamy, że obowiązują 

cy rozkład jazdy zapewnia naj 
ważniejsze połączenia. Nie­
mniej przy każdej okazji sta­
ramy się wprowadzać pewne 
poprawki. M. in. obecnie ma 
być wprowadzony pociąg ze 
Szczecinka ^ do Kołobrzegu, ca stycznia 1965 roku, ale pra 
który bedzie skomunikowany ce na(j nowym rozkładem jaz 
z pociągiem z Bydgoszczy. Ze dy pociągów pasażerskich zo-
Szczecinka bedzie on odcho- stały już w zasadzie zakończo 
dził o godz. 20.34 i do Koło- ne_ Drobne zmiany w minuto-

_ brzegu przyjdzie o godz. 23. wym układzie nie będą miały 
Często żadano od nas, aby większego znaczenia. Po pro-

•  * *  

mzmzi 

są już pewne 
20.30. 

— Czy to 
zmiany? 
— wprawdzie konferencja 

będzie jeszcze trwała do koń-

rom, ale 
nie ma. 

innego rozwiązania 

Rozmawiał: 

WŁADYSŁAW ŁUCZAK 

datkowo wagony doczepne, Z , , , , . =>~ - *-
Koszalina będzie odchodził o wprowadzić połączenie koleio stu do tych generalnych u-
godz. 6.10 i do Poznania przy miedzy Połczynem-Mro- staleń. które już dokonano 
jeżdżał o godz. 10.29. Przystań 3em 1 Kołobrzegiem. W no- trzeba będzie teraz wprowa­
ki w Białogardzie, Szczecin- f^ome w każda medzle dzić pewne korekty wynikają 
ku, Pile, Chodzieży i Rogoż- ^ i święto kursować będzie ce z kłopo'ów, które czekają 
nie. Pociąg ten znacznie u- na ^ trasie specirwnv pociąg nas w 1965 roku. Na sku-
sprawni komunikację z Wał wyjche^ncy z _ Połczyna o tek napraw niektórych od-
czem i Złotowem. Z Poznania ® 1 przv.io/.dz^.iscy d cinków linii kolejowych czas 
będzie wyjeżdżał o godz. 18.15 Kołobrzegu o gcdz. 10.20 Jc- przeb :egu pociągów wydłuży 
i do Koszalina przychodził o P'°wmt przystosowapsmy sję- Niektóre no-iagi będziemy 
22.56. Wejdzie on" na stałe r'° wygody turvs'ów. Z K^ło musieli prowadzić innymi tra 
do rozkładu jazdy. Spodziewa brzpę" wyjazd o godz. 19, sam}. zdajemy sobie sprawę, 
my się, że z tego wygodnego dn^Połczyna przyjazd o godz. ?e utrudni to podróż pasaże-
połączenia, znacznie skracają 
cego czas podróży do Pozna­
nia, skorzystają również w se 
zonie liczni letnicy. 

— Lista naszych potrzeb 
była większa. W jakim stop« 
niu uwzględniono postulaty 
sprawniejszych połączeń z 
innymi rejonami kraju? 
— Wprowadziliśmy do roz­

kładu jazdy jeszcze jeden po 
ciąg. Będzie to szybki pociąg 
osobowy, utrzymujący dzien­
ne połączenie środkowego wy 
brzeża z Warszawą. Z Koło­
brzegu będzie on wyjeżdżał 
o godz. 11.38 (z Koszalina 
12.SO) przez Gdynię dojedzie 
do Warszawy o godz. 22.38. W 
kierunku wybrzeża wyjedzie 
z Warszawy o godz, 10.25 i 
do Kołobrzegu przyjedzie o 
godz. 21.18. Kołobrzeg otrzy­
ma jeszcze jedno dzienne po 
łączenie z Warszawą. Pociąg 
odchodzący obecnie z Biało­
gardu do Warszawy o godzi­
nie piątej z minutami, od no­
wego rozkładu zostanie prze-

Jaroszowskie Zakłady Ma 
teriałów Ogniotrwałych to 
nie tylko duży producent 
tych artykułów dla po­
trzeb przemysłu hutnicze^ 
go, chemicznego i szklar­
skiego, ale i eksporter. Z 
trzech kopalń odkrywko­
wych wydobywa się tutaj 
rocznie ponad 850.000 ton 
gliny i kaolinu. Surowiec 
ten wypala się następnie w 
specjalnych piecach obroto 
wych na tzw. glinę palo­
ną, ogniotrwało-szamotową. 
Prace górnicze w kopal­
niach są całkowicie zmecha' 
nizowane (13 koparek, 15 
km taśmociągów). Jaroj 

szowska glinka ogniotrwali 
eksportowana jest do Jugal 
sławii, NRD i na Węgry* 
Sprzedajemy także duże N 
łoś ci gliny palonej doi 
Włoch. 

Na zdjęciu: taśmociągi ^ 
kopalni gliny. 

CAF — fot. WołoszczuI< 

Przodujący propagatorzi? »Głosu« 

Halina Bulińska 
Halina Bulińska, zwycięzczy W tym roku trochę choro-

ni naszego ubiegłorocznego, wała, przebywała nawet w 
długofalowego konkursu dla szpitalu. Pomimo to potrafiła 
doręczycieli pn. „Głos Kosza- w ciągu roku podnieść stan 
liński" w każdej rodzinie wiej prenumeraty naszej gazety 
skiej", pracuje w łączności do średnio o 33 egz. Chyba tylko 
piero od niedawna. Zresztą dzięki temu, że sumiennie i do 
praca doręczyciela UPT w Sto kładnie wykonuje powierzoną 
więcinie w pow. słupskim jest jej pracę, potrafi z ludźmi roz 
w ogóle jej pierwszą pracą, mawiać, przekonywać ich. Ko 
Codziennie doręcza mieszkań- misja konkursowa przyznała 
com swojego rejonu, obejmu- jej nagrodę w postaci talonu 
jącego wsie Stowięcino, Gost- na zakup towarów wartości 
kowo, Michałowo. Szelewo i 600 zł. 
Podole, 97 egz. „Głosu Kosza- (m. r.) 
lińskiego". 

Na tematy dnia 

I) 
cka jest zresztą fundamental- łeczno-gospodarcze, w tym 
ną sprawą zarówno w przepi- także obrót pomiędzy jedno-

—— sach alimentacyjnych, jak i w stkami uspołecznionymi i pań 
D PIERWSZEGO stwa z pełną świadomością te rozdziale dotyczącym adopcji stwowymi. W tym sensie no-
stycznia br. obowią- go faktu i z zamiarem trwa- i przysposobienia. wy Kodeks Cywilny ma funda 
żują trzy nowe ko- łości związku. Dotychczasowe Kodeks Rodzinny i Opie- mentalne znaczenie, gdyż za-
deksy: Kodeks Ro- doświadczenia wskazują na u- kuńczy, uchwalony przez Sejm stępuje dotychczasową mozai-
dzinny i Opiekuń- jemne skutki zawierania mał- najwcześniej, „czekał" na wej kę " przepisów jednolitym 
czy, Cywilny oraz żeństwa zbyt pochopnie lub ście w życie na pozostałe dwa aktem, uwzględniającym wszy 

Postępowania Cywilnego, w zbyt młodym wieku. Dlate- kodeksy. Dopiero bowiem stkie rodzaje stosunków cywil 
Wszystkie one są dorobkiem go też fundamentalną zmianą łącznie z nimi stanowi pewną nych występujących w ustro-
roku 1964, który przejdzie do w tej mierze jest podniesienie całość normatywów. Polskie ju socjalistycznym. 
historii prawa polskiego, jako granicy wieku młodożeńców, prawo cywilne, nie unormowa _ Trr.riok-cpm 
rok wielkich kodyfikacji. W od zwłaszcza wieku mężczyzn, ne dotychczas, stanowiło naj- Kownocze^ 
niesieniu do życia codzienne- którzy powinni posiadać wię- trudniejszy etap kodyfikacji. 
go znaczy to, że większość kszą dojrzałość, jak i przygo- Składało się ono z niezharmo-
dziedzin tego życia została u-
normowana i podniesiona do 
rangi obowiązujących przepi­
sów sygnowanych majestatem 
prawa. Zakończony więc zo­
stał tym samym okres działa­
nia wielu dekretów i tymczaso 
wych ustaw, które miały na 
celu uwspółcześnianie i dopa­
sowanie do zmienionych wa­
runków obowiązujących do­
tychczas kodeksów, powsta-

kodyfikacja 
- |yi obowiązuje 

Równocześnie z 
Cywilnym w życie wszedł tak­
ie Kodeks Postępowania Cy­
wilnego, obejmujący całość 
postępowania sądowego w 
sprawach cywilnych, których 
rozstrzygnięcie merytoryczne 
zawarte zostało w prawie cy­
wilnym. Również tu ze szcze­
gólną pieczołowitością potra­
ktowana została ochrona mie­
nia społecznego. Obok tego 
szeroko rozbudowany został 

towanie życiowe dla zape- nizowanych aktów prawnych, rozdział dotyczący roszczeń 
wnienia rodzinie utrzymania, uchwalanych w miarę stabili- pracowników wynikających z 

łych^newet""w okresie"zabo- szczególnie w momencie przyj zowania się obecnego ustroju prawa pracy, jak też 
ru pruskiego " ^cia na świat dzieci. społecznego. Ideą przewodnią roszczeń wynikających, z 

_ " Obecny Kodeks Rodzinny nowego Kodeksu Prawa Cy- wypadków zaistniałych w cza 
Wszystkie trzy kodeksy po- sankcjonuje prawo człowieka wilnego jest wzmożona ochro- sie pełnienia obowiązków 

przedziła szeroka dyskusja nie do osobistego szczęścia i prze- na mienia społecznego, które służbowych. 
tylko środowiskowa, ale także widuje w związku z tym mo- jest zasadniczym rodzajem Potrzeba kodyfikacji wiąże 
społeczna. Zmieniający się mo żliwość rozwodu. Ale równo- własności publicznej. Obowią- się zawsze ze wzrostem ładu 
del rodziny^ współczesnej spra cześnie, podobnie jak w sa- zek osobistej ochrony tego mie w społeczeństwie. Dyskusja, ja 
wił , ze najwięcej wypowiedzi mym momencie zawierania nia nałożony został na wszyst ka towarzyszyła projektom u-
i kontrowersyjnych uwag wy- małżeństwa, stawia kilka wa- kich obywateli. Co więcej, oby chwalanym przej Sejm, ozna-
wołał ogłoszony projekt prawa runków, które mają zapobiec watelowi, który poniesie szko cza, że nie jest to tylko bierne 
rodzinnego. Zarówno społe- zbyt pochopnym i nieprzemy- dę spełniając ten obowiązek, zapotrzebowanie. Jest to także 
czeństwo, jak i państwo zain- ślanym decyzjom. W tej mie- przyznaje się prawo do od- dowód rosnącej aktywności 
teresowane jest żywotnie w rze sprawą decydującą jest szkodowania. społecznej oraz utrwalające się 
trwałości rodziny, przy czym dobro dzieci, za które rodzice Ponadto nowy Kodeks Cy- przekonanie o osobistej odpo-
rzeczą podstawową w tej mie ponoszą pełną odpowiedział- wilny ujmuje w normy pra- wiedzialnoici za losy i rozwój 
rze jest zawieranie małżeń- nośó. Wzgląd na dobro dzie- wne wszystkie stosunki spo- państwa. Sid. , 


